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WIADOMOŚCI KRAJOWE. 


: — Że Lwowa. — 

Jego Krółewiczowska Mość Arcyksiążę Au- 
stryjacki, Ferdynand Este, cywilny i wojskowy 
jeneralny Gubernator Galicyi, mianował prak- 
tykantów konceptu Amanda Strzedulę, Ema- 
nuela Dresslera de Scharfenstein i Teodora de 
Soeldenhofen koncepistami gubernijalnymi c. 
ie. gubernijam galicyjskiego. 


W przeszły piątek d. 18. stycznia, w Święto 
Zjawienia się Pańskiego według obrządku 
grecko-unickiego, odprawiło się uroczyste na- 
bożeństwo w cćrkwi stauropigijałnćj (woło- 
skićj) a potóm święcenie wody na rynku przy 
studni na przeciw ulicy Halickićj. Celebrował 
TW, Metropolita tłalicki, Arcybiskup Lwowski 
ir. d, Michał Lewicki, w assystencyi licznego 
duchowieństwa i kleryków c. k. jeneralnego 
Seminarium. Oddział c. k. grenadyjerów tu- 
tójszój załogi dawał podczas święcenia wody 
salwy, Cały rynek aż do natłoku napeiniony 
byl ładem różnych stanów. Zimna było tego 

nia o wschodzie słońca stopni 6, lecz o po- 
łudniu zwolniało i śvićg trochę padał. 

— Z liliryi. — 

Dz. Osservatore Triestino z d.8. stycznia za- 
wióra co następuje z Trijestu: »W d. 5. b.m. 
z poludnia wypłyngla z tutćjszego portu król. 
angielska fregata Madagascar, pod rozkazami 
kapitana Lyons. Przepłyneła po pod Pirano, 
aby dać znak przewozowym okrętom, mającym 
na pokładzie królewsko-bawarskie wojsko, prze- 
znaczone do Grecyi, stojącym od ostatnich dni 
grudnia r. z. na kotwicy, aby wyszły pod ža- 
gle; oltręty te natychmiast podniosły kotwice i 
popłynęły wraz z francuzka korweta Cornelia, 
Przybyłą na kilka dni przed przójściem wspo- 
mnionój fregaty angielskićj, aby dać potrzebne 
rozkazy do odpłynienia fregacie Madagascar, 
która Się udała do Brindisi, aby tamże wziać, 
ha pokład króla Grecyi Ottona I. wraz z re- 
Jencyją, którzy się tym czasem z Neapolu tam- 
że lądem udadzą, i zawiezła ich do Nauplii. 
Zarar po odejścia fregaty Madagascar z naszćj 
Zatoki, podniesła także kotwicę ces. ros. Íre- 
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gata Anna, pod kapitanem Seliwanów, na któ- 
rćj znajduje się dowódzca król. bawarskiego 
korpusu wyprawy, baron Ileruing, i poptynę- 
ła także do Briodisi. Popłynęta tamże i reszta 
okrętów przewozowych, na których znajdowała 
się jeszeze część wójsk bawarskich z ich od- 
działami, a które tylko przeciwnómi wiatrami 
wstrzymane były od wyjścia pod żagle, do czego 
juź od 1. b. m. byly w gotowości. Gdy tym 
sposobem okręty te zebrały się na morzu pod 
Pirano, otoczone zostały pomienionómi trzema 
okrętami wojennómi wysokich pośredniczacyci 
mocarstw i popłynęły do Morei. Okrętów tyci 
jest 36, z kiórych 23 maja c. K. bazderę an- 
stryjacka, a 12 grecką. Jeszcze trzy pozostały 
w tutójszym porcie. ról. bawarski Korpus 
składa się z 8700 lndzi z 90 końmi.< 
WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE, 
Iossyja. 

Tygodnik petersburski (Gazeta urzędowafirć- 
lestwa Polskiego, wychodząca w Petersburgu) 
u:nieścił w 93 nmrze. swoim z d. 2. grudnia 
2832. podług starego kalendarza, ogłoszenie 
komisyi likwidacyjnćj podolskićj (któreśmy 
w nrze. 13ł. gazety z d. 29. grudnia 1832 
z Dzicinika powszechuego warszawskiego po- 
wtórzvli), wzywające wierzycieli i dłużników 
dóbr skonfiskowanych do wypelnienia przepi- 
sanych formalności w prawnym terminie. Te- 
raz komisyja likwidacyjna kijowska ogłosiła po- 
dohneż wezwanie, i umieściła przytóm spis 
znajdujących się W jćj wiedzy skonfiskowanych 
w kijowskićj gubernii majątków, które są na- 
stępujące : w powiecie Radomyślskim, w ogóle 
854 dusze należące do Owruckiego klasztoru 
Bazylijanów ; 16 dusz Baltazara Białosukni, 215 
dusz Onufrego Gałeckiego; 46 dusz Henryka 
Zmijewskiego; w powiecieMachnowieckim, 1503 
dusze hrabiów Iiermava i Józefa Potockich i 
52 dusze Michała Grudzińskiego; w powiecie 
Zwinogrodzkim, 20 dusz Waleryjana Waxmana, 
4260 dusz hrabi Władysiawa Bierżyńskiego ; 
w powiecie Umańskim, 456 dusz ftarola Swiec- 
kiego, niedzielnych z bratem jego Edwardem, 
i w powiecie Skwirskim 100 dusz Ignacego i 
Iózela Jasińskich. We względzie samych for- 
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malności prawem wymaganych odwołujemy się 
do wspomnionego ogłoszenia komisyi podolskićj. 


,Ninićjsze wezwanie wydrukowane jest po' raz' 


pićrwszy w dodatku do gazety petersburskićj 
rossyjskićj pod dniem 7. (19.) grudnia. 1832. 
Portugalija. , 

Z Lizbony dowiadujemy się pod d. 19. gru- 
dnia: Od niejakiego czasu było niejako zawie- 
szenie broni pomiędzy pedrystami a migacli- 
stami. Zdaje się, że dopióro zaczynają się mo- 
cnićj, niżeli wprzód, Kroki nieprzyjacielskie. 
Dom Miguel przybył w. d. 10. niespodziewa- 
nie z Bragi do głównćj kwatóry w Aguas 
Santas, odprawił musirę i przemówił do wójsk 
swoich. W d.24., dniem wprzódy przed za- 
mierzonym atakiem na Oporto, znowu odje- 
dzie, i w d. 24, przybędzie do Lizbony, Sio- 
stry jego wyrusza w d. 20. z ffoimbry. Rząd 
Dom Miguela zdaje się teraz chcióć przedsię- 
wziać -krok stanowczy. 


Wielka Brytanija i Irlandyja. 
W d. 29. grudnia dał książę Talleyrand wiel- 


ka ucztę, na którćj znajdowało się wielu an- 
gielskich ministrów i znamienitych członków 
ciała dypłomatycznego : (między tymi posłan- 
nik turecki p. Maurojenni.) 

W d.2: stycznia wieczorem przybył hr. Pozzo 
di Borgo do Londynu. W d. 3. t. m. 2 połu- 
dnia, udał się tenże do urzędu spraw zewnę- 
trznych , gdzie miał rozmowę z lordem Pal- 
merstonem. W tym dniu odwićdziło hrabie- 
go wiele znamienitych osób z powinszowa- 
niem szczęśliwego przybycia. Pomiędzy témi 
znajdował się hr. Essex , baronowie Wessen- 
berg, Bulow i Krüdener, i hr. Tołstoj. Hr. przy- 
był do Londynu bez żadnego orszaku prócz 
swojéj służby. 

Mówią, Że lord Bentinck, terażnićjszy je- 
neralny gubernator Indyjów, bedzie odwołany. 
Lord Durham, zięć hr. Grey, ma być na jego 
miejscu. 

Stronnictwo O'Connelia wezwało wszystkich 
wybranych do parlamentu antyunistów na d. 


45. stycznia do Dublina, aby tamże odprawić 


niejako prolog oddzielnego parlamentu. 

Dz. Suz zawióra następujące sprostowanie : 
Niektóre dzieńniki popadły w bład względem 
br. Villaflor, teraźnićjszego księcia Terceiry. 
Donosiły, że tenże bawi w Anglii i że miał 
kilka razy rozmowę z lordem Palmerstonem 
względem prożby Dom Pedra o uznanie jego 
rejencyi w Portugalii. Podebieństwem do pra- 
wdy jest, iż tą osoba jest hr. Villa-Real ; lecz 
i ten daleki jest odukładów między reprezen- 


tantami Dom Pedra a naszóm ministeryjum. 

Z Deal donoszą pod d. 3. b. m.: Fregata fran- 
cuzka Calipso, uszkodzona przez zetknięcie 
się z angielskim okrętem Talavera, odpłynęła, 
do Cherbourga. Okret angielski Castor i fran- 
cuzka fregata Ariane odpłynęły z tad dla kra- 
żenia przed Texel. 

Podlug Courier ułożony został prospekt no- 
wéj pożyczki dla Dosny Maryi i niebawem 
będzie publiczności udzielony. 

"PP. Ricardo, mówia gazety londyńskie, w cho- 
dzą tataj w układy względem pożyczki dla 
Dom Pedra; pomimo nie pomyślnege stanu, 
w jakim tenże znajduje się wtćj chwili, mia- 
no już 70000 fs. podpisać. Cała pożycyka wy- 
nosić ma nominalnie 300000 fs. a zatóm po 
50 procentu istotnie 150000 fs. i jako rękoj- 
miją oddają 500 pip wina, przezco przynaj- 
mnićj większa część pożyczki bedzie pokryta. 
— Za dobry znak uważają, Że okręt Osprey, 
któryw d. 30. grud. w dniach 7. przybył z Opor- 
to, nieprzywiózł żadnych ważnych wiadomości. 


Francyja. 


Król jmé z ksiażętami Orleańskim i Ne- 
mours wyjechał w d. 5. stycznia do Com- 
piegne. Minister wojny zjedzie się z królem 
w d. 6. w Saint Quentin, lub w d.7. w Cam- 
bray. Królową zamyślała depićro za kilka dni 
wyjechać, i to gdy król przybędzie do Lille. 

Duc de Choiseul, adjutant króla, posłany 
został dla przyjęcia aa granicy któla i królowej 
Belgów. 

Admirał Roussin, poseł francuzki przy Pore 
cie, odpłynał z Toulonu do Konstantynopola. 

P. Guizot ukazał się znowu po piórwszy raz 
w izbie, i przełożył swój projekt o szkołach. 
Ustawa ta rózni się istotnie od tój, która rząd 
w roku zeszłym zaproponował, jakoteż od oo- 
wej redakeyi projektów, które pp. Echasseriaux 
i Salverte tego roku odświćżyli. Służy ón ku 
temu, aby zupełnie zaspokoić dawno już czuć 
się dająca potrzebę umysłowa, i jest najlep- 
szym z tego wszystkiego co od dawna w tym 
przedmiocie wnoszono. - 

Od czasu rewolucyi lipcowćj nie wydał rzad 
żadnego zakazu na książki zagraniczne, gdy 
dyrekcyja cłowa odebrała pod d. 12. grudnia 
r. z. następujący okólnik: »Almanach z Ap- 
penzelł , drukowany w języku niemieckim, na 
rok 1838, zawićra pod napisem: »Polityczny 
barometr Francyic nader nieprzyzwoity arty- 
kuł względem rządu i osoby Króla, jakoteż 
następcy tronu; dla tego minister spraw we- 
wnętrznych zakazał wprowadzenie tego Alma- 
nachu do Franeyi.* 
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Oto jest treść projektu wzglęłem odpowie- 
dzialności ministrów: Każdy rozkaz królew- 
ski może być tylko wtenczas wykonany, gdy 
jest kontrasygnowany przez ministra. Kto nic- 
hontrasygnowane rozporzadzenie królewskie wy- 
konać każe, będzie za to osobiście odpowie- 
dzialnym. Dopićro po trzech dniach, upłynio- 
nych od czasu podanego doniesienia, może izba 
stanowić, czyli takowe zasługuje na uwagę, lub 
nie. W piórwszym wypadku wyznaczona. bę- 
dzie komissyja, do luórćj każde bióro izby 
mianuje jednego członka; ta komissyja powinna 
najdalój w 8 dni zdać izbie sprawę, czyli ta 
skarga ma być dochodzona, lub nie; w ostat- 
nim przypadku przedstawia komiesyja punkta 
oskarzenia ; jeżeli te przyjęte zostaną, naten- 
czas postanowienie przesłanóm będzie izbie 
parów; zaś izba deputowanych wyznaczy 3ch 
lub pięciu Momissarzy do pertraktowania téj 
sprawy. Izba deputowanych może równie 
oświadczyć, iż od skargi przeciw ministrom 
odstępuje , a tak postanowienie przesłane być 
ina niezwłocznie izbie parów. Skoroby mini- 
ster już od dwóch lat wystąpił z ministeryjum: 
Lie może być po tym czasie ściganym, ani 
Prześladowanym. Minister stawszy się winnym 
Przeciwko pojedyńczemu obyw:*elowi, pozwa- 
Dy być ma przed izbę parów, cojednak tylko 
za zezwoleniem izby deputowanych stać się 
może; a natenczas postapiono będzie, jak prze- 
ciwko oskarzonemu parowi. Gdy punkta oska- 
rzenia nadesłane zostaną izbie parów; zamie-* 
bia się ta niezwłocznie w sądowa władzę. Mi- 
Lister może się sam lub przez zastępcę bro- 
nić. Tiomissyja izby deputowanych wytacza 
skargę; izba parów głosuje na wszystkie posta- 
nowieńia procesu, równie jak na ostateczny wy- 
rok na tajném posiedzeniu, lecz wyraźnym gło- 
sem, Do uprawnienia takowego postanowienia 
potrzeba koniecznie czwartćj cześci członków 
izby parów. Głosy o winie i karze powinny 
yé wyszczególnione; do uznania winy po- 
tzebne sa przynajmoićj 5/8 głosów. Mara 
edzie stanowiona według większości głosów. 
„razie równozgodności będą głosy. krewnych, 
Jakoto : ojca, syna, brata it.d. tylko za jeden 
Policzone. Kary, przez izbę parów zawyroko- 
Wać się mające, sa: śmierć, deportacyja, przy- 
trzymanie (detention), wygnanie: utrata obywa- 
telstwa, więzienie (emprisonnement), odjęcic ro- 
“aonych i obywatelskich praw na pewny czas 
4 ara pienieźna. Ńmierć i deportacyja może 
być tylko za zdrade kraju zasadzona. W przy- 
Padkach W których to prawo nic nie posta- 
ARK przystosowane być mają prawa zwy- 
ż8]ne kryminalne. — Następujące tytuły i pa- 


ragraly tego prawa mówia o zaskarzaniu ajen- 
tów rzadowych w sprawach cywilnych i krymi- 
nalnych. ` 

Na posiedzeniu izby parów w dniu 14. gru- 
dnia przyjętych zostało dwóch nowo-mianowa- 
nych członków izby, a mianowicie marszałek 
Grouchy ì pan Felix Faure. Hrabia Cornudet 
zdał sprawę względem projektu do prawa o ad- 
ministracyi municypalnćj. Margrabia Dreux- 
Brózć zagaił potćm narady nad tymczasowóm 
prawem podatkowóm.  Zarzucił on ministrom, 
że tak późno izby zwołali, a przez to stan tym- 
czasowości podatków przedłużyli; wskazał, jak 
mocno się powiększył dług krajowy od lipca 
1880 roku. »OQd dwóch late rzekł dalćj, »mó- 
wia nam o ogólnóm rozbrojeniu , a przecież 
trudno przewidzióć, kiedy będzie mogło przyjść 
do tego. Stan taki pokoju, wjakim się teraz 
Francyja znajduje, prowadzi ja widocznie do 
upadku.ś Ganił prócz tego, že na własność 
nieruchoma od lipca 1830, o 430 milijonów 
większy podatek nałożony został. — Po panu 
Dreux-B:ćzć wstąpił pan Humann na mowni- 
cę i odpićrając w części zarzuty mu uczynione, 
wskazał między innćmi, Że przyczyna powięk- 
szenia się długu krajowego, jest znaczny wzrost 
sily zbrojnćj. Zakończył tómi słowy, które 
z powszechnóm zadowoleniem przyjęto: »Sta- 
rajmy się "mości panowie, aby wszelkie namięt- 
ności ustały, a wtenczas nie będziemy musieli 
obawiać się wojny. Dotad atoli nic z pewno- 
ścią przewidzićć nie można. Co się nas tyczy, 
dobro kraju jedynym jest celem starań naszych; 
spodziewamy się osiagnać go, widzimy bowićm, 
że obecny tron Francyi ciągłe posiada ufność 
parlamentu. Usiłowania nasze nie będa bez- 
skuteczneć dodał jeszcze pan Dreux- Brózć, 
izamknięto rozprawy; a gdy przyszło do gło- 
sowania, projekt w mowie będący przyjęty zo- 
stał większością krósek 115 przeciw 3. 

W izbie deputowanych narady w dniu tym 
nie trwały, jak minut 20. Młodszy p. Harlć wy- 
stąpił z projektem, dążącym do zapobicżenia 
nadużyciom; które mają mićjsce przy kupnie 
iprzedaży na czas obligacyj skarbowych. Ża- 
dał, ażcby pod odpowiedzialnościa ministra 
skarbu ustanowiono w Paryżu kasse depozyto- 
wą, któraby przyjmowała wszystkie Papióry 
na przedaź wystawione , i wszelkie sammy do 
zakupienia ich przeznaczone. Rassyjer ma siła- 
dajacemu wydawać kwit w podwójnym egzem- 
plarzu, ażeby duplikat służyć mógł meklerowi 
właściciela do zawarcia umów, jakie mu poru- 
czone zostaną. Wydanie kupionych obligacyj 
skarbowych, albo gotowizny należacćj się za 
kupno złożonych ebligacyj, nastąpić ma wprost 
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przez kassyjera. Takie tylko kupna i przedaże 
na pewny czas (z pewnym terminem) mają 
być ważne , przy których ninićjsze formalno- 
ści zachowane będa; każdy przeciwnie mekler, 
któryby na swój albo na cudzy rachunek za- 
wićrał kupno pozorne, to jest: kupował lub 
przedawał obligacyje skarbowe bez poprze- 
dniczego złożenia obligaeyi i gotowizny do kas- 
sy depozytowćj, ulegać ma karze na lichwę 
postanowionćj, Wniosek ten nader wielkićj 
wagi dla giełdy, rozwibąć miał pan Iarlć na 
przyszłóm posiedzeniu. 


| Państwo Papićzkie. 


Wiadomości z Rzymu z d. 20. grudnia za- 
wićrają: Dzisaj rano o godz. 4, zjechał tu 
zFlorencyi król grecki, pod imieniem hrabi Lel- 
heim wraz następcą tronu bawarskiego, pod 
imieniem hr. Werdenfels. Obadwa stanęli 
w Villa Malta, należącćj do ich ojca. Wczoraj 
król. pruski pełnomocny minister, tajny „radzca 
Bunsen, miał zaszczyt wprowadzić do JegoŃwiąto- 
błiwości księcia Augusta pruskiego; Papićż 
bawił się godzinę z wysokim gościem. Jene- 
rał Sebastiani miał także przed kilką dniami 
postachanie a Ojca S. 


Holandyja. 


Z Hagi (mówi jeden dzieńnik ańriterdamski 
z d. 5. b. m.) odbićramy doniesienia © wczo- 
rajszój radzie gabinetowćj. Propozycyje Fran- 
eyi i Anglii uznane zostały za niepodobne, do 
przyjęcia. Nasz korespondent londyński udzie- 
lanam w tćj mierze co następuje: Żądają od- 
dania warowni Lillo i Liefuenshock-, wolnéj 
żeglugi na Skaldzie dla wszystkieh narodów 
za opłaceniem słusznego beczkowego, wolnćj 
Żeglugi na rzókach śród kraju podiug taryfy 
mogunckićj; założenia gościńców przez Siltard 
i Venloo bez transito, ałe za opłatą cła. Za 
to Holandyja po podpisaniu traktatu zajmie 
w dni 10 ziemie, przyznane jej traktatem 
z d. 15. listopada; wojsko hołenderskie a bel- 
gijski powinno być w miesiąe po podpisaniu 
traktatu postawione na”stopie pokeju; embar- 
go, nałożone w Anglii i Fraucyi na okręty ho- 
łenderskie, będzie zniesione i ładunki onych 
powrócone. (Obacz artykuł dzieńnika Albion 
pod Belgijum.) . i 

Dzieńpik Staatscourant , zawićrajacy rozkaz 
dzienny (raneuzki z Berchem z d. 34. grudnia *) 


*) W rozkazie tym marszałek donosi, że Król kontent 
jest z postępowania wojska pod czas oblężenia i wzię- 
cia cytadeli, i dodaje, że w tym czasie otworzożo 
14,000 metres przekopów, artyleryja dała 63,000 wy- 


czyni do niego następujące uwagi: +7 tego 
dziennego rozkazu widać, ża marszałek Gérard 
nie osadził za potrzebne namieniać o pomocy, 
jaka miał od artylerzystów belgijskich i mie- 
szkańców. W tym dokumencie podana ilość 
zabitych podczas oblężenia jest o wiele wię- 
ksza, jak w dawnićjszych wiadomościach ze 
strony Francuzów. Podług ich ostatniego po- 
dania, do d. 19.'grudnia sięgajacego, liczba za- 
bitych lub umarłych na rany Francuzów wy- 
nosiła tylko 305. Podanie, že liczba wystrza- 
łów ze strony Francuzów i dział ciężkich wy- 
nosila 63,000, dowodzi na nowo, z jaką zacię= 


tościa uskutecznieno oblężenie cytadeli. Oble-- 


żenie Valencienves w r. 1793 oznaczone jest 
zwyczajnie w rocznikach prowadzenia wojny jako 
takie, w któróm oblezeni najsilnićjszy i najmoc- 
nićjszy ogięń wytrzymali. Twierdza ta nie moża 
iść w porównanie, co do obszćrności, z małą 
cytadela antwerpska. Ogień przeciw tćjże tewak 
36 dni, i pod ten czas, podług lioyera powszech. 
slownika sztuki wojennaćj budowniczćj, wystrzć= 
lali oblegajacy 152,645 kul, granatów i bomb. 
"1 Z Sainte Crois pisza: — Dnia 31go z. m. 
okazali się Belgijczykowie na nowo na tetryto- 
ryjum naszóm 'holenderskićm. Nieprzyjaciel 
stanął w liczbie 200 ludzi. Przyszło do Żywe- 
go ognia karabinowego, a w poł godziny cof- 
nęli się Belgijczykowie, zostawiwszy 4 zabite: 

o i 8 ranionych. Z naszego oddziału, złeżo- 
nego z34 ludzi, jeden tyłko Żołniórz z milicyi 
został raniony. ; 

Dzień. Haager Staats Courant donosi: Po- 
dlug wiadomości, odebranych wprost z d. 31. 
z. m., w dniu owym okolo południa, niedaleko 
St. Kruys ($£. Croix), na ziemi niderlandzkich, 
przybył oddział żolnićrzy belgijskich z pewną 
liczbą robotników , aby wypełnić przerwę w gro- 
bli ba drodze do Rousselare , przez naszych zvo- 
biona. Jęłi się do dzieła, i po części robotę 
swoję skończyli, gdy dowodzacy oficór w St 
firuys, uwiadomiony o przybyciu Belgijczyków; 
udał się ma owo mićjsce, nie dał nieprzyjacie” 
łowi kończyć roboty, i silnym ogniem ręcznć 
broni zmusii go do opuszczenia naszćj ziemi; 
przy téj sposobuości został jeden gwardzista 
narodowy w głowę lekko raniony. Z Lillo do- 
noszą pod d. 4. stycznia, że Doel i inne pur- 
kta w okolicy Liefkenshoek są przez wojslie 
belgijskie osadzone, i Že Francuzi tę część 
kraju opuścili. — Od floty ca Skaldzie z Ber” 
= 
strzałów, nieprzyjacielowi wzięto w niewoię przeź 
kapitulacyją 5,000 żolnićrzy wszelkićj broni (185 ofi- 
cćrów), nakoniec że Frmcuzi mieli 687 ranny cl; Ś 
108 zabitych 


.. 
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gen-op-Zoom donoszą, iż od czasu, jak mrozy 
nastały, nie pracują już nad fortylikacyjami 
Frederik Hendryk. Dotad nie wprowadzono 
dział do warowni, co przypisują złemu sta- 
nowi dróg. 

Pod dniem 4. stycznia donosza z St. Croix: 
»Wczoraj mieliśmy utarczkę z Relgijczykami y 
którzy na wzgórzu chcicli wysypać tamę dla 
wstrzymania zalewów. Belgijczykowie mieli 
kilka ludzi zabitych, a nasi tylko dwóch lekko 
` ranionych. Pułkownik Ryk, dowódzca okrętu 
owego »de Zeeuws uda się z 250 majtkami 
i 80 żołnićrzami morskimi do Bath; wsięda oni 
dziś na statki, u jutro odpłyna.a 

Z 5go obwodu prowincyi Zelandyi donoszą 
pod dniem 31. grudnia: »Liczny patrol gwar- 
dyi obywatelskićj belgijskićj przybył wczoraj 
na Wzgórek Zuytdorp, blizko śluzy oldenbur- 
skiej w terrytoryjum naszćim, i spotkał patrol 
stojącćj tam milicyi oberysselsktćj. Relgijczy- 
kowie zaczęli natychmiast strzólać do ludzi 
naszych, którzy na ten ogień odpowiadali. 
Wkrótce nadciągnął pułkownik Le Bron de 
VWexela z wojskiem naszóm zAxel, tudzież ko- 
umna ruchoma z Zaamslag. Demonstracyje 
te skłoniły Belgijczyków do odwrotu. Podczas 
utarczki jeden człowiek z milicyi oberyssel- 
skićj dostał postrzał w rękę.* 

cérowie i urzędnicy cywilni, upoważnieni 
w cytadeli antwerpskićj do administracyi, nie 
objęci przez marszałka Gérard w liczbie jeń- 
SÓW wojennych, przybyli w d. 4. b. m. na 
dwóch okrętach z Antwerpii do Berg-op-Zoom. 

Journal de la Haye z d. 38.stycznia donosi: 
Jenerał Chassé wyraził w końcu swojego ra- 
portu Żal, iż w cytadeli nie mógł swojego woj- 
skowego zawodu skończyć chwalebną śmiercia. 
Przeżywszy swoję klęskę, którćj mu wielu 
zwycięzców zazdrościć bedzie, słuchał on tylko 
wyraźnego rozkazu swojego monarchy. Chassó 
Postanowił był, gdyby przyszło do ostateczno- 
„Kl posłać resztę swojój walecznój załogi do 

ete de Flandres, a potóm, rzuciwszy pocho- 

Mię w magazyn aed ho zagrzebać się pod 

ruinami cytadeli. Kazał on już w tym cela 
FE: a miny. Król atoli sądził, że stary jene- 

at uczynił dosyć dla honoru wojskowego i sła- 
wy holenderskićj , i dał mu wyraźny rozkaz, 
Nie przyprowadzać do skutku swojego zamiaru. 


Belgijum. 

Gazety belgijskie donoszą z Eruxelli pod d. 
y stycznia: Król. ekwipaże i urzędnicy dwor- 
ej Jadą dzisiaj do Lille. Marszałek Górard 

ję się dzisiaj do Lille, gdzie przeniesie swoję 
Stówną kwatórę. Wczoraj nadeszła do Bru- 


xelli pićrwsża kolumna dywizyi Acharda PR 
była także część parku artyleryi; reszta dzisiaj 
przejdzie. 

W dniu 4. stycznia, jako przy zaczęciu no- 
wego roku, deputacyje senatu i izby reprezen- 
tantów, sąd kassacyjny, ministrowie, jenerało- 
wie, sąd appellacyjny i sad wyższy wojskowy, 
oficórowie gwardyi obywatelskićj i wojska lini- 
jowego , izba rachunkowa, członkowie trybu- 
nałów i t. d. złożyli królestwu ichmość swoje 
powinszowania. Między odpowiedziami monar- 
chy najważnićjsza jest następująca, na prze- 
mowę piórwszego prezesa sądu kassacyjnego: 
»Mości panowiel Z radością przyjmuję wynue 
rzone mi uczucia sądu kassacyjnego. Do wać- 
panów pależy staranie , uby sprawiedliwość i 
prawa panowały, a nad te nić masz szlachet- 
nićjszych obowiazków. Zajęcie cytadeli ant- 
werpskićj jest wypadkiem bardzo ważnym, 
który musi przyspieszyć ukończenie naszych 
interesów. Nie możemy atoli zataić, iż nie- 
przyjaciel nasz, w rozpaczy z powodu utraty tak 
piękoego kraju, czynić bedzie nowe usiłową- 
nia, aby go na powrót odzyskał. Potrzeba nam 
więc wytrwałości i męztwa. Ufny w przywia- 
zaniu Belgijczyków do ojczyzny, mam niepłonna 
nadzieję, iź rok 1838ci nie upłynie bez za- 
szczytnego ukończenia długićj i zaciętćj walki, 
w którćj nie możemy być pokonanymi.« 

Moniteur Belge z d. 6. zawićra następujace 
król postanowienie: »Zważywszy, Ze wojsko fran- 
cuzkie dla swego jeniuszu „ waleczności i kar- 
ności zawsze podziwienia godne, przez zasługi, 
położone narodowi belgijskiemu w latach 1834 
i 1832, zjednało sobie wieczne prawo do sza- 
cunku i wdzięczności tegoż narodu, zgodnie 
z izbami uchwaliliśmy, co następoje: Jeden 
artykuł: Naród belgijski dziękuje wojsku fran- 
cuzkiemu. (Podp.) Leopold.« 

Gazeta „Albion z dnia 4go stycznia pisze : 
»Pospieszamy udzielić następującą ważna wia- 
domość : Posłano Iolandyi nową propozycyją, 
objęta w konwencyi zawartćj dnia 30. grudnia 
między lordem Palmerston i księciem Talley- 
rand, w takićj treści: 4) Warownie Lillo i Lief- 
kenshoek będa oddane wojsku belgijskiemu w 
10 dni po nastąpionćj ratyfikacyi; 2) Żegluga 
pa Mozie podlegać będzie takim rozporządze- 
niom , jak żegluga na Renie według późnićj- 
szych układów; 3) żegluga na Skaldzie będzie 
zupełnie wolną aż do zawarcia ostatecznego 
traktatu między Holandyjaji Belgijam ; 4) trans- 
port towarów belgijskich do Niemiec będzie 
wolny , za umiarkowaną opłata na utrzymanie 
gościńców ; 5) amnestyja za wykroczenia poli- 
tyczne w Veuloo t Luxemburgu; 6) wojsko bel- 
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gijskie ustąpi z Venloo i zczęści W. Ttsięztwa 
Juxemburskiego, należącćj do Holandyi; 7) 
wojsko holenderskie będzie zmnićjszone we- 
dług stopy pokoju; 8) podobnież zmnićjszońe 
będzie wojsko belgijskie według stopy pokoju; 
własność holenderska , zabrana przez Fran- 
cyja i Anglija, powrócona będzie prawym wła- 
ścicielom.< 

W cytadeli w pokoju jenerała Chassć zna- 
leziono długi pałasz, którego rękoiść roztrza- 
skała kula. 

Jenerał Chassé prosił mocno marszałka Gé- 
rard, aby pozwolił, iżby 300 ranionych prze- 
niesieni zostali do Bergen-op-Zoom. Marsza- 
łek pozwolił na to, chociaż się to sprzeciwia 
kapitułacyi; niemnićj pozwolił i na lo, ĉe urzę- 
dnicy zdrowia nie będa za jeńców wojennych 
uważani. Marszałek zezwolił także, aby wszyst- 
kie cfekta jenerała Chassé przewiezione były 
na statku do Holandyi; tak równie ze wzgle- 
dów dla jenerała Chassé kazał powrócić puł- 
kownikowi lioopmann i innym oficćrom ma- 
rynarki szpady; przed odjazdem posłał mar- 
szałek jenerałowi Chassé cztéry Konie swoje 
pod jego rozporządzenie ; ostatni przejęty był 
tém uprzedzającóm i szlacheinóm posiępowa- 
niem i prosił jenerała Rulbieres, aby oświad- 
czył marszałkowi najszczórszą wdzięczność. 
Jak. naczelny wódz, tak też postępowali wszy- 
scy olicórowie , mianowicie jenerał Rulhieres, 
który od czasu kapitulacyi został kormendan- 
tem cytadeli. 

Marszałek Gerard i xiażę Aremberg, u które- 
go mieszka, znaja się jako towarzysze broni w 
roku 1808, Gdy pićrwszy w charakterze szefa 
sztabu jeweralnego xiecia Ponte Corvo , teraźniej- 
szego króla szwedzkiego, był w Danii; zmajdo- 
wał się xiażę Aremberg wtym samym kraju na 
czele pułku, który swoim kosztem wystawił, a 
z którym niebawem ruszył do Hiszpanii, 

Podług Journał du Commerce d Anvers, są 
w obiegu we wszystkich miastach belgijskich li- 
sty subskrypcyjne na korzyść jenców holender- 
skich. Jedna z tych list w Antwerpii miała już 
3200 fr. zebranych. 

Komandorami orderu Leopolda zostali na no- 
wo mianowani: jenerałowie S. Cyr Nugnes, 
Haxo, Neigre, Sebastiani , Fabre, Achard, Ja- 
min, Schramm, i komisarz angielski, pułko- 
wnik ‘Caradoc; oficórami mnóstwo jenerałów dy- 
wizyi i brygady, i innych oficerów sztabowych, 
którzy mieli udział w oblężeniu Antwerpli; ka- 


walerami oficerowie i Żołnićrze , którzy się pod- 
czas oblężenia odznaczyli, > 
Liczbę bomb wyrzuconych przez Francuzów 
odaja na 40,000. „Szkoda przez roboty oble- 
źnicze, wycięcie drzew na obóz, i szkoda w 
posiadłościach przez ciągnienie równoległych 
zrobiona, oszacowana jest na 1;500,000 fr. Szhodę 


- przez ogień Holendrów zrzadzona oszacowano 


osobno , ponieważ rzad zamysla umieścić ja wli- 
kwidacyi, 

Gazety bruxelskie z dnia. 4go stycznia mó- 
wią, iż marszałek Gérard oznajmił wojsku, 
że po przegladzie króla nie będzie' zostawało 
na stopie wojennćj, lecz na stopie zebrania się. 
Podług tego żołnierze, których czas służby kon- 
czy się z d. 31 grudnia, otrzymaja swoje uwoł- 
nienie. Różne korpusy tegoż wojska zajmą le- 
że w 8 i 16 dywizyi wojskowej, utworzonych 
z depart. Mozy, Marny, depart. północnego i Pas 
de Calais. 

Niemcy. 


Jeneralny komitet rolniczego towarzystwa w 
Bawaryi, ofiarował królowi grechiemu machiny 
rolnicze i nasiona, i tymczasem odesłał do dys- 
pozycyi jego pewną ilość lepszych rodzajów zbo- 
ża, roślin paste» nych i główkowych , roślin do 
handlu, 34 rodzaje ziemniaków i t. d., za co 
wyraził hr. Armansperg imieniem króla podzię- 
Kowanie temu komitetowi. Pierwszą drukarnię 
w Grecyi zaprowadzi p. Jacquet, hsięgarz z Mo- 
nachium, Przed kilka dniami wyjechało w tym 
celu trzech pomocników onego z Monachium. 


Turcyja. 


Dostrzegacz Austryjachi z dnia 15 stycznia 
donosi: Podług wiadomości) z Konstantynopo- 
la; | odebranych przez nadzwyczajna sposo- 
bność, zaszła w dniu 24 grudnia r. z. mie- 
wojskiem sułtana, pod rozkazami w. wezyra , a 
Egipcyjanami pod sprawą Ibrahima paszy, krwa- 
wa bitwa, w której Egipcyjanie odniesli zwycię: 
ztwo. Strata z obpjėj strony jest bardzo zna- 
czna. W. wezyr, Reszyd Mehmed pasza, został 
sam przez Egipcyjan wzięty w niewola. 
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Teatr niemiecki. — Dziś: Das Liebes - Prothokoll, 
komedyja we 5 aktach, 

. Jutros — Fra Diavolo ; oder: Das Gasthaus von 

Terracina , nowa wielka opera we 3 aktach- 
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Dodatek nadzwyczajny do nru. g. Gazety Lwowskiej. 


Zdanie sprawy 


Gubernatora nprzywilejowanego austryjackiego 
narodowego banku, c. h, tajnego radzcy, barona 
Barbier, uczynione wydziałowi bankoweinu na 
zgromadzenia onegoż w d. 7 stycznia 1833. 

„Dopiśro co upłyniony rok administracyjny 1832, 
nie wysiawiał wprawdzie tych samych dochodów 
dla instytutu banku, jakie nas cieszyły na osta- 
tniem zgromadzeniu banku względem roku upły- 
iionego, wszęlako tak co się iezi działalno- 
Sci wszystkich gałęzi interessów — nieustannego 
postępu wszystkich zamiarów fundacyi tego in- 
stytutu — i nieustannie wzimagającego się zaufa- 
nia publiczności ,— jakoteż względem onego do- 
chodów, liczyć go należy do pomyślnych lat pię- 
tnastu, od kiedy bank narodowy austryjachi istnićć 
począł, Ztąd, jeźli dyrekcyja banku nie była 
w stanie uzyskać podobnych Korzysci, jak w roku 
1434, tedy to przypisać należy mniejszemu ubie- 
ganiu się. w przedsiębierstwach, stagnacyi w ró- 
Żnych gałęziach handlu i przemysłu, pochodza- 
cych z powszechnej trwogi, jakie innićj więcćj' 
AS się dawały we wszystkich państwach stałego 

adu. . 

Przechodząc do wydatków r. 1832, niechaj mi 
wolno będzie zwrócić uwagę szanownego zgro- 
madzenia na dotkliwa stratę, jaką poniósł insty- 
tut bankn przez smierć w d. 21 stycznia r. z. 
hurtownika Jana Konradą Hippenmeyer. 

Ten poczciwy człowiek w całóm objęciu sło- 
Wa, poczawszy od 6 czerwca 1816, kiedy wybra- 
ny został na tymczasowego dyrektora banku, potóm 
jako cenzor przez zupełne trzy lata, nakoniee 
jako rzeczywisty dyrektor banku w przeciągu 
lat dwónaśtu nieprzerwanie, z niezmordowana 
gorliwościa , jakiej nie zapomnieten, który miał 
szczęście działać przy jego boku, czynił najpo- 
źyteczniejsze usługi, ata pamięć, poświęcona 


Czci godnemu mężowi, znajdzie pewnie święty 


oddźwięk w tém zgromadzeniu, które każda za- 
sługę uznaje. 

Miejsce dyrektora kassy tego instytutu, opró- 
Mone w d. 24 grudnia 1852, zostało jedno- 
myślną uchwałą dysekcyi banku dotychczasowe- 
mu pićrwszemu kassyjerowi banka de Weitten- 
Miller, jako od piętnastu lat zawsze w najwa- 
zniejszych interessach banku z największym skut- 
tem używanego, nadane, albowiem tak przez 
Miezmordowaną pilność, jako też przez wielo- 
Stronnie doświadczona ogłędność, zasłużył zu- 
Pełnie na tę nagrodę. : 

Eshomptowanie, prowadzone z niezmordowana 


działalnością i bez najmniejszćj straty dla in- 
stytutn przez szesnastu cenzorów w r. 1832, 
za co onym niniejszem składamy najmocniejsze 
dzięki, wykazało z34 grudnia 1831, 1926 sztnk 
efektów, w wartości 24.618,810 z. r. 12 kr., _ 

Toż samo uczyniło w ciagu r. 1832, 8875 sztuk 
efehtów, w ilości 119,732,719 Z, r. 8 hr., i po 
skończonym wpływie do kassy w d. 54 grudnia 
1852, okazuje się jeszcze z 1624 sztukami efe- 
któw, w wartosci 23,515,899 z. r. 1 kr. 


Pożyczka wykazana była w dniu 31 grudnia 
1831 z 20,894,096 z.r. 52 kr. w zasiawąch , na 
które dano forszus 10,159,100 Z. r. 

W ciagu roku 1832 przybyło 20,028,543 z. r, 
34 kr, w zastawach, za forszusem 15,894,400 z, Y., 
a z ostatnim grudnia 1832 wynosiły złożone za- 
stawy 253,998,845 z. r, 24 hr., ogólny zaś forszus 
na nie 10,456,900 z. r. 

W ykupno pieniędzy papićrowych wynosiło w d. 
31 grudnia 1834 - =- - ~ 412,604,590 z. T. 
w roku 18352 wykupiono - - 5,010,850 z. r. 


zatem z końcem grud. 1852 
wykupiono - - - - =- 418,415,100 z. r. 
iz1 stycznia 1533 pozostaje jeszcze w obiegu 
31,207,738 z. r. w walucie wiedeńshiej. 
Stan wszystkich ħass w d, 31 grudnia 1834 
wynosił - - - - 36,852,105 z. r. 39 kr. 
W r.1832 weszło 451,682,965 z, r. 12 kr. 
Doćkód podniósł 
się zatóm O - - - 488,535,070 z, r. 51 kr. 
Wydatki zaś - - 432,795,616 z, r. 29 zjąkr. 


Przeto z 31 grud. 
1832 pozostało we 
wszystkich kassach 55,750,454 z. r. 21 2ļj4 kr. 
i wr. 1832 okazuje się ogólny obrót 884,478,581 
z. r. Qt 2j4 kr. 

Dochody instytutu w r. 1852 były następujące, 
mianowicie : 

Z eskomptowania 

Z pożyczth - - 

Z prowizyj od re- 
szty majątku pićr- 
wiastkowego banku 

Z należytości ‘za 
assygnowanie - ,- 30,207 z, r. 54 zjĄ kr. 

Z prowiz. odfun- 
duszu rezerwowego 

Z zysku na monecie 


1,002,505 Z. r. 20 kr, 
567,240 z. r. 9 kr. 


2,284,084 z. x. 54 kr. 


179,536 z. r. — hr. 
13,881 z. r. 19 kr. 


Dochód powiększył 
się zatem 0 ~- - 


4,077,255 z. r. 33 zjĄ kr. 


Gdy od tego odcia- 

niemy należące do 
roku 1833 430,070 z, r. 7 Mr. 
i wydatki 
na admini- 
stracyja 200,587 z. r. 2 JĄ kr. 


420,457 z. r. 393J4 Kr. 


Wypadnie czyste- 
gozyskua - - =-=- 3,656,797 z. r. 535JĄ kr. 

Ten czysty zysk, podzielony między 50,621 
akcyj, okazuje 72 z. r. 14 8|25 kr. na każdą ak- 
cyję, a po opłaceniu 31 z. r. na każdą akcyję 
w pierwszćm półroczu 1832, daje jeszcze dywi- 
dendę 41 z. r. 14 8/25 kr, 

Dochód ten nie dosięga wprawdzie całkiem do- 
chodu zr. 18354, wszelako zbliża się do najpo- 
myślniejszych lat dawniejszych. BA 

Po nakazanćm z najwyższego polecenia u- 
przedniem rozmówieniu się zc. k. administra- 
cyja finansowa, proponuje wam dyrekcyja banku, 
rozdzielić za drugie półrocze 4852 dywidendę 37 
z. r. na akcyję, i pozostała resztę 4 Z. r. t4 
8J25 kr, na akcyję, lub 214,569 z.r. 53 5j4 kr. 
w ogóle złożyć w funduszu rezerwowym. Ten 
fundusz posiada teraz — oprócz 440 akcyj banko- 
wych, przyznanych funduszowi pensyj dla urzę- 
dników banku, i 29,000 z. r. w 5 ojowych metalli- 
ques, —4,108.400 z. r. w 4 olowych i 329 000 z. r. 
w 5 ojowych metalliques. 

W końcu upraszam szanowne zgromadzenie O 
upowaŹnienie, abyśmy N. Panu, dostojnemu za- 
łożycielowi tego narodowego instytutu, złożyć 
znowu mogli z największóm uszanowaniem po- 
winne dzięki imieniem całego towarzystwa akcyj- 
nego, 

Z A 


Wiadomości handlowe i przemysłowe, 
(Nieurzędowe.) 


Lwów. Na targu tygodniowym w poniedzia- 
łek d. 14. stycznia 1833 było 292 wołów. Pła- 
cono za jednego wolu po 60 do 94 zr. w. w.; 
z tych jeden mógł wydać mięsa 12 do 45, 
łoju 4 do 2 kamieni. 


Ołomuniec. Targ na woły d. 46. stycznia 1833. 


Przypędzili: 1) Józef Engelmann, z Oło- 
muńca, 44 wołów; 2) Kalatyński Józef, z Wa- 
dowic, 33; 3) Nowak Filip, z Białćj, 34; 4) Mu- 
schel Simon, z Dombrowy, 62; 5) Kelmann 
Hemrl, z Mielec, 38. Małómi partyjami 240. 
Ogółem więc 421. 


Z tych sztuka 
1 podług zda- 
nia detaxa- 
torów mogła 
wydać funt. 


Za ogól- 


Kupili: 


ną cenę 


wiele 
Radasz 


p 


zr. |Kr. 


mięsa | łoju 
I 


Krnmpholz Fr., z Wi- a 35 
sternitz, ze stada N. 2. E 105 g SR 
Harting , Fabesch PR 0 0 
z Wiód, ze stada N. A kj de BI 
ollak Markus, z Bró- z% o | 40 
5 nu, ze siada. N. kę. Bolaag p dj 
amuel Kraus, z Pragi Sa 
ze stada Nro. 3. f; 30] 125 ž 3203] au] 
Harting, Fabesch 13 1 
zWićd, ze stada N. 5. 1/2 156415 12 a | 
Małćmi partyjami | 197} — || — 
Dodawszy do tego T 
Radasz . . 14 14 
1/2 1f2 
i ilość niesprzedanych| 58 
wyniesie summę . mE 
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Na targu dzisićjszym było 421 wołów, z któ- 
rych woły Engelmanna Józefa z Ołomuńca 
były najlepsze, jakoż wział za nie po 160 zr. 
w. w. za sztukę. Targ był ta raza trochę Ży- 
wszy, i ta raza zjawiła się już jaskółka, zwia- 
stująca blizką dla targów naszych wiosnę. (Ja- 
skółka nazywają u nas pićrwszych kupców 
z Pragi, którzy po zimowćj przerwie na targi 
nasze przybędą.) W drodze z Galicyi nic nie 
zakupiono przed targiem ; lecz w okolicy Krem- 
siru (koło Ołomuńca) kupił Harting z jednćj 
stajni 00 wołów, o których gatunku i cenie 
nie mógłem się nic dowiedzićć. 

W Wićdniu cena mięsa wołu tucznego wciąż 
jeszcze stoi na 40 zr. w.w. zą Cetnar, i kupcy 
wiódeńscy zawsze jeszcze szukaja dobrych wołów. 


Urzędowe ceny zboża we Lwowie umieszczo- 
ne są w Dodatku do dzisićjszćj Gazety naszćj 
na stronnicy 124. 


Prostujemy zaszłą w przeszłym nrze, Gazety, 

wiadomościach handlowych omytkg : Z por- 
tu gdańskiego wywieziono w r, 4832 potażu 
w ogólności 6,155 tonnów (5,950 tonnów nie- 
kalcynowanego, zwanego wajdasz (Waidasche), 
który się w samym Gdańsku wypala; 806 ce- 
tnarów kalcynowanego.) Stosownie do tego 
sprostowania rozumtćć należy noty *)y i **) 
pod tym artykulem umieszczone, 


